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pj Wilnie we Srzodę dnia

W l A D f i M O Ś C I  x a A j O W B i .
Ostatnia data gazet petersburskich jest dnia 

a 4 czerwca.
Podług Ruskiego Inwalida, przez rozkaz dsien- 

nv, w Carskiem-Śiele d. 5 czerw ia  wydany, po­
rucznik  jeneraluego sztabu gwardyi, Jakowleu.», 
naznaczony pierwszym adjutanUm głównego szta­
bu Jego Ceśarsfeiey Mjści , n przeniesieniem do 
półku preotirażćńsi teg> gw*rdy-. Zm arły  pierw­
szy ad utant głównego szi xba Cesarskiey Mo­
ści rotmistrz pół’ u  huzarski go gw ardy i,  K ory- 
zna, wykreśl* się z rarig* listy.

Podług teyże g s « t y  z dnia i4  t. m.% przez roś. 
ksz  dflenny wydany w Petersburgu d. 4 czerw- 
c a ,  dowódca is re y  bryg idy gtey dywizyi psa- 
śżey, jen*r,ał major Tichanowski, i  dowódca iszey  
k. gidy l i s t e y  ,dyvTu,i p ias te r ,  jenerał m*jo* 
£  -leczyn 3gi, uwolnieni do wód kaukazhich, pier*-- 
w s i  na miesięcy 6, a drygi na 4 . ‘

Rozkazem nay wyższym, dnia i.8 maja w S. R o- 
KsaruMińle wydanym. podnosią «.*§ na we’ - as * r 
ty, uznani za godoyoh przez ttsrszeusitro  i ba- 
Iotowame, kapitan 2giey rańgi Bellingshausen  na 

'  kspitaas u s e y  rangi; kapitani porucznicy B y-  
iirycki, $*ahu>ski, Stanicki i adjutant morskiego 
m idistra K o r o s ta w c e w y na kapitanów agiey r a n ­
gi, ostatni zostaje piny pełnieniu teraźnieyszyoh
obowiązkoW.

Dnia  5 czerwcA, Zmarły kspitsn iszey ran ­
gi 34go ekwipaźii flctnego, M ofesz, wykreśla się 
z rang listy.

Podług tev ie  fcaze’t y , naózwyczayny poseł 
franciizki przy Cesarskim dworze rossyyskim,Hra­
bia D e la F trronay, p r z y b y ł  na pow rót do F e - 
tersburga d. 8 t. m.

Podług gazety petersbursk ey: przybył tam s 
Konstantynopola prze* Odessę radca stanu A/irtr 
czak;.

Te mi diii/tn otrryhialiśmy tu z Kam czatki na­
stępujące w ia jści: Z  portu ochockiego wy-
sł m e 'by ły  d p r t u  Pelt o'pawboivskiego dwa skór- 
ł)9«e ck rę ty  przewozowe : jeden pod dowódz­
twem  kapitan* porucznika l i  oranowa i szturma­
na i4  kDssy Dmitrjewa, w śtedł na morze dnia 
U  s erpnia 1 Ś 2 0  r.. odbywał żeglugę do dnia 5Ż2 
wrz»śnu. O krę t  ten, będ^c niedaleko od wy»p 
kurylskich, dl a niedostatku wody slodkiey, którey 
4 ty lko  beczki zostawały , wysłał kuter z jedny m 
uczniem szturnisaskim i 8 m ą ludźmi maytkow do 
5tey  wyspy kurvlskiey, naładowawszy ten  kuter 
beczkami i śulką pr&znehn bsnderanii. W yspa 
ta  zdawała się b.ydź oddaloną na wiorst i5 ,  albo 
mniey n a w e t , a statek stał wtedy nu kotwicy. 
K utrowi zalecono ^bylo powracaj \ do okrętu na 
godzinę l i s t ą  przed północą, i dla tego na dwóch 
teaszlach pows-.szone były latarnie, Al® ku ter  ais

22 Czerwca ?. s, i 8%t rokki

tylko tey nocy, *le i po kilku dnizoh nie przybywał, 
okręt zaś oddalił się tymczasem od wysp k a ­
relskich tv* pewney odległości ku Ochockowi* 
W kró tce  potem z wiatrem wkieronku drogi znowo 
się zbliżył ku tym wyspom, i przy srogim wie­
trze  pomicąl tę  wyapę, do k tórey  wyszedł k u te r  
po wodę. Po niejakim czasie ouręt dwakroć pod­
chodził do uyścia portu  petropawłowskiego, a 
trzeci r a s ,  u. 20 września, zatrzymał 8 ę .w nooy 
na kotwicy u tak  nazwanych Trzech B raci Na-* 
sejutr* ku ter  wszedł do portu Za jrgo pomocą 
starali się podnieść kotwicę, ale nie mogli: t rze ­
ba było uoiąti linę i iśdź do portu; sia okręcie w te ­
dy c e była nad 3 wiadra wody. Silny w ia tr  
t; schodni caio3l okręt zatoką a waozyóską w stro­
ny południetvą : powtórnie więc rzucono kotw icę, 
k tóra zgoła nie zatrzymała okrętu , i  burza szybko 
gó pędziU i u  brzegom awacsyńskiey zatoki. W  
wiilkiem niebezpieczeństwie i przestrachu byli 
p d ró in i , wiedząc , że tara mtióatwo jest ukry- 
:i i f b  Pc’-i .Ytdą karnięci. Przymuszeni byli do 
piŁostaley na ck.-ęoifi ir.aley k o tw e y  przywiązali 
harmatę bron. o ; ą 1 rzucić do w< dy, rąbać tnaaz-

llaV1 od 1 10 żagle, a  tym czasem okręt  wpę­
dzać na p asek : ogrom n a  burza uderzyła w  r o ­
deł, a. o ś u c i e  ckrę t t**n stanął bhzko brzegu, ang
ludziom jednak, ani korpusowi okrętu, zgoła ni* 
zaszkodsiło, a w ki.k* dni ca Haramem kap itaną  
porucznika Golenicsiewa,pomocnika naczelnik* t e ­
go portu, ładunek s okrętu został uratowany, sana 
okręty z inieLzny podniesiony, i do portu p rzy -  
ciągniony. Drugi o k r ę t ,  b y o n i z y , wys any 
z Ochocka d. 8 września, przybył scząśliwie do 
portu  petro-pawłowskiego d. 26 tegoż miesiąca.

Tego data w oałey K am czatce , wielka był* 
obfitość ryby, z njorza prźycbodsącey, nie można 
więc obawiać się niedostatku żywności; detąd naJ 
W etłuwią rybę po wierschu rzeki; a w samem p o r ­
cie w małey zatoce sieciami ło.Tią kanbałę, w a ­
dliwą, śledzie i rybę byk nazywaną. Z p rzyczy­
ny niedostatku karmu po całey kamczatue, o miis- 
salcańców tak. mała liczba psów została, ie  w  nie­
k tórych  osadacR k&mczsdalskicb znajdują  się po 
5 , io ,  2 5  i 5 o. Na nich zimową drogą przewo­
żą różne ciężary, jeżdżą na łowy sobolów, lisów, 
jeleni, a wiosną i na niedźwiedzie.

&a staraniem haozelnika tego portu, kapitana 
floty lśzey rangi i kawalera Rikorda, port obfi­
tuje w różne owoce ogrodowe. Do tey praco­
witości zachęca on mieszkańców pó łw yspu , daje 
im nasiona, a po zebraniu płodow., każdy z nich 
przynosi mu jakąś ich ilość. P. Rikord  zachęo* 
do prac dalszych póobwałą i pieniężną nagrodą, 
dsjąc praoowitszym z własney kieszeni po 1 5  r u ­
bli i więoey. ‘

Dhia i4  października (r. *.) w poroie p e tro -



pawlow&kun otwartą została szkoła duchownk, vr 
domu kompanii, gdzie po odśpiewaniu modłow i 
koncertu, nauc tj  ciel szkoły , a potem i naczelnik 
K am czatki mieli stosowne do okoliczności mowy.

Dnia 28 tegoż miesiąca o godzinie gtey zra- 
n a  było tam mccne trzęsienie ziemi, trwające przez 
5 minut, sle szkody żadney nie zrządziło. Po nie­
jakim czasie dało się uczuć kilka jeScze trzęsień, 

* ule bardzo słabych.
Przedają się tu  następujące towary, przywie­

zione tey jesieni na okręcie D yo n izy  z Ochocka, 
a  tam dostarczone z Irkucka , mianowicie : kitay- 
fca różnego koloru po i 5 rubli łokieć, płótna śre­
dniego arsz. 2 rub., Herbata i 5' r u b . ,  ty tuń  Łey- 
gće ceny, świecy łojowe 2 rub., funt laku i 5 r u b . t 
reza  papieru 5o rubli, łyżka drewniana 15 k o p —- 
Bostońskie: herbata 6 rub., mąka cukrowa p o i  
rublu  funt, para filiżanek 1 r. 5o k., reza papie­
r u  do pisania 3o rub., mąka żytnia gruba ]8  r .  
pud. tJ  mieszkańców tego portu, mięso wołowe 
jes t  osobliwością, i przedaje s ię 'pud  po ao rub.” 

Liczb* okrętow w R yd ze  d. 18 czerwoa, przy­
byłych 359, w ystłych  a 65. v

Kurs petersburski d. 10 czerw.: dukat boli. nowy 
l i  r . 7 0 kop.', s tary  11 r .  5o kop— Zmiana zło­
t a  2 r .^77  k .  Zm iana srebra  j  r .  y a  kop.

Nieustający doohod kommissyi umorzenia dłu­
gów: 6§ assygn. -  -  po 102 J

6g brzęczącą monetą —  93 Iprocentow. 
§£ tak ie  -  - —  775 j

K R Ó L E S T W O  E O L S K I E .

W arszaw a dnia  26 czerwca.

W o j s k o  obozujące pod  W arszaw ą  obchodzi­
ło  dnia o4 b. m. rocznicę wskrzeszenia Królew- 
a tw a  Polskiego, przypadającą dnia 20 czerwca; 
k tó rey  obchodzenie przez woyskc, z woli W .  Xię- 
c ia  Konstantego, W odza naczelnego, na wyź rze­
czony  dzień było odłożone. W .  Gutkowski na ­
czelny kapelan woyska polskiego, prałat, warszaw., 
m iał mszą przy ołtarzu pod n a m io te m ,  po któ­
rey  T e  Deum zaśpiewał. Po  nabożeństwie, ca­
łe woysko prreoiągnęło w paradzie pr*ed W o ­
dzem  naczelnym, i bawiącym od tygodnia w W a r-  

4, Bzawic N. Bratem Jego W . Xięciem Michałem, 
k tó ry  tegoż samego dnia w zamierzeną puśoił 
się podróż do Karlsbadu.

JO . Xiążę Namiestnik Królewski powrócił do 
key stolicy.

W c so ra y  w poładnie skończył się walny jar­
m ark  wiosenny.

W  dniu 8 b. m. założony tu  został kamień 
Węgielny do nowey budowy, mająoey powiększyć 
gm ach szpitala ewanjelickiego przy uhoy k a rm e­
lick ie j .  (z Gai. i  Korr. warsz.)

P  R U S S Y.

{z Gaz. i  Korr. warsz.) B erlin , d. i  9 czerwca. 
K ró l  Jmośó w podróży do prowinoyy reńskich 
przejechał dnia 12 b. tn. przez Lipsk.

Nasz minister spraw wewnętrznych rozesłał do 
m inistrów pruskich przy zagranicznych dworach 
tak i  okolnik: „Oświadczenie Monarchów jest proste, 
i  dokładnie wyłusoza zasady sprzymierzonych dwo­
ró w , zamiary ich bezinteressowne i prawdziwie 
ouropeyskie, ciągłe ich baczenie na niepodległość 
i  wolność narodów. P rzy  tćm jednak objawia 
niezłomne postanowienie utrzymania stosunków

i odwiecznych assad prawa narodów przeciw nie­
przyjaciołom i burzycielom spokoyności publiczney. 
Objawione przez te dwory zamiary i myśli, są zu­
pełnie zgodne z powszechnym duchem, który p a ­
nował podczas obrad w Opawie i Laybach. T e r  
raźnieysze dyplomatyczne Monarchów pisma, k tó ­
re  w  skutku przedsięwziętych wprzódy, a teras , 
dzięki Naywyiszemu ! sczęśliwie dokonanych środ­
ków wychodzą, zgadzają się również z działania­
mi, którę te  dobroczynne skutki zrządziły. Poli­
tyka  ich jest i będzie zawsze nieodmienna, gdyż 
się opiera na prawdzie, tłumaczy sczerze zamia­
ry  sprzymierzonych, nie ma na celu czasowych 
okoliczności i nio osobistego, a działa tylko dla 
umocnienia wielkiego związku europejskiego. Go­
towa ona zawsze wszystko poświęcić dla wznie­
sienia prawdziwey władzy i ustalenia wolności 
ludów, dla poprawy praw i urządzeń. Nigdy nie 
będzia msgła zatwierdzić powstania, pod jakim­
kolwiek uczynionego pozorem i w jakim bądź 
kształcie. Monarchowie sprzymierzeni zawsze je 
ganić, potępiać, 1 walczyć przeciw niemu będą. 
T e  są zasadv Króla i Dostoynyoh Sprzym ierzeń­
ców jegoi Zaleciła mu je moralność i rebgis, a 
doradziła wysoka 1 czysta polityka. Ninieyszy o -  
koloik możesz W P a n  pokazać dworowi, przy któ­
rym  zostajesz.”

S Z W  E  C Y A.
(z Korr. warsz.) Z  powodu zniesienia p rzes  

Seym norwegski w temże królestwie szlachty, 
Król S z w e d z k o - n o r w e g s k i  przesłał następujące ze 
Strony swojey d o  s e j m u . poselstwo:

„ W ie rn y  K ról zasadom 1 powmnościftm, któ­
r e  zaciągnął na siebie, nadając narodowi norweg- 
skiemu kons ty tuc ją  liberalną, pzzęayłał stymowi 
wszelkie przełożenia, 1 óyoowskie dawał rady, we 
Względzie szlachty norwegskiey, która ograniczo­
na bardso w  liczbie jey członków, i przy swych 
przywilejaoh bardzo obstająca, bardziey byłapła- 
sczykiem ambicyi niektórych osób, aniżeli p raw ­
dziwym powodem obawy o równość p rsw rą .  Chciał 
Król zaprowadzić tę  każdego obywatela rów ­
ność w obliczu prawa, gruntującą się na rozsąd- 
»ey wolności. Zamiast tego, zniósł seym stan 
szlachecki, nie zatrudniwszy się bynavmniey w y­
nagrodzeniem utraconych jego korzyści. W  kon- 
stytucyynym kraju prawa, które wszystkim służą, 
należą, albo wyłącznie do prawodawstwa, albo 
do Panującego, co paragrafem i o 5tym  ustaw y 
konstytucyyney norwegskiey już wprzód zawa- 
rowane było. Jeżeliby zaś dobro narodu wyma­
gało odstąpienia od tey  pierwszey ka/d  go towa­
rzystw a zasady, iśdź z tern razem powinna wier­
ność, i wynagradzająca sprawiedliwość. Czyliż 
odwieczne tę  prawdy, ty lu  uświęcone wiekami, 
i  zatwierdzone przykładami ludów, które wolność 
swoję utrzym ać umiały, przez seym norwegski 
słuchane, uznane i szanowane były? . . Takowy 
postępek , będąc tak  wyraźnie przeciwnym nay- 
pierwśzym reprezentacyi krajowey powinnościom, 
stać się moie niebezpiecznym dla publiczney wol­
ności. O tw iera  on namiętnościom zawód, przez 
k tó ry  broniący praw swoich naród bydź powinien 
nie uznanym; podburza obywateli na konstytu- 
cyą, którey nic więcey nie, broni, i  zapowiada 
smutny i niebezpieczny wpływ zazdrości. J K. Mość 
chętnie na takie prawo zezwoli, k tóre  przyzna 
jakoweś wynagrodzenie rodzinom utrącającym swe 
pożytki. Pierwszą jest powinnością Monarchy bydź 
sprawiedliwym, nadużycia zranieysiać i niszczyć.



Tow arzyska ustawa, k tóra jemu samemu naduży­
cia zabrania, kładzie nań zar«zem obowiązek bro- 
nienia od tego i prawodawstwo. W  skutku tych  
wszystkich uwag widzi się JK. Mość prymuszo* 
nym, wystawić seymovri niebezpieczeństwo, które- 
by nieochybuie ze zniesienia szlachty wyniknąć 
musiało, jeśli nowy monarchiczny gmach nie zay- 
mie mieysca zwalonego przez obradujące stany. 
Gdy jest życzeniem JKMości zwrócić ustawę sey- 
mu do właściwey zasady, sądzi, iż dobrze uczyni, 
gdy wystawi tu krótkie europeyskich narodów rysy  
dla przełożenia, jakie krok ten  na nich wrażenie u- 
czyni.W  rzędzie nieograniczonych monarchii widzi­
my nasamprzód Rossyą , kray graniczący ze Szwe- 
cyą, a zatem blizki w stosunkach z Norwegią. Szla­
ch ta  tam jest można, bogata, mająca mnóztwo pod­
danych jey ludzi. Zniesienie w Norwegu sziach- 
ty  będzie tam  zle widziane, jako postępek nie­
zgodny z uczuciami rządów, k tóre sczególną na to 
wszystko zwracają uwagę, co tylko, wiedzie za so­
bą zmianę kształtu politycznego. Sąsiedzka nam 
D a n ia , nie tyle wprawdzie co Rossya znacząca, 
polityczną tę  zmianę z równeyby także z innemi 
narodami uważała s t ro n y , zwłascza, iż majętna 
i liczna w  tym  kraju szlachta umie używać roz ­
sądnie swoich korzyści. prussy, gdzie oddawne- 
go już czasu myślą o konstytucyi, nie żądają t a k ­
i e  zniesienia szlachty. Nigdy tam  o tym gwał­
townym  memyślano kroku, to jest , o uczynieniu 
z  jedney k assy obywatelskiey ofiary dla dragiey. 
Każdy z mieszkftńców uważałby w tym  zniewa­
gę narodu i towarzyskiev równości. Austrya, lu­
bo niepozostaje w żadnych z Norwegią stosunkach, 
jest przecież państwem, którego pochwała lub na­
gana nie jest bez znaczenia. Jakiem zaś tam eczny 
rząd  na ten  wypadek poglądać będzie okiem, o 
tem  nikt wątpić nie powinien. Zw róćm y teraz 
uwagę na konstytucyyne narody: a pomimo zna- 
czney rządu odmiany, u \ rż y m y  w nich zgodność 
na  potrzebę utrzymania szlachty. A n g lia , pod 
względem politycznym i handlowym, nśrod bardzo 
wiele- znaczący dla Norwegii, nie sarnę tylko ma 
szlachtę. Jest tam klassa parów, k tóra  do poli­
tycznych wpływów należy  ̂ i nadzwyczayne po­
siada korzyści. Klassa ta istnieje już od wielu w ie­
ków, a szlachta aogielska zasczytem jest naro­
du. T ak  nawet zwani Ttform atorowie  szanowali 
pamięć pierwszych wolność: swey obrońców. Zna-, 
jący dobrze naród angiebki wiedzą, coby o tym  
w Anglii sądzono. Królewstwo niderlandzkie , gdzie 
podług konstytucyi pierwsza izba seymowa skła­
da się ze szlachty, szlachta jest w powszechności 
majętna, i wielkich używa korzyści. Ale bacząc 
Ha panujący duch myślenia w tym  narodzie, tak  
wielkie mającym z No-wegią związki handlowe, pe­
wną jest rzeczą: iż nie bez zdumienia dowie się 
o tem , ażeby zniesienie szlachty uważać trzeba 
za środek koniecznie potrzebny do ustanowienia po- 
wszechney w  obliczu praw a równości.

Niemniey dziwić się temu będą iw c F r a n c y i ,  
w  narodzie, o k tóry  przez lat 3o polityczne roz­
bijały się burze, gdz>e wprawdzie szlachta znie­
sioną została, gdzie teraz  są dwie klassy szlachty, 
Starey i npwey; nie licząc w  to jescze parów, 
k tó rzy  osobne mają przywileje. Polityczne na­
rodu  tego dzienniki nie śmieją targnąć się na szla­
chtę , ale bronią jey, uwaźająe ją za jakowąś wyż­
szość koniecznie w rycerskim narodzie potrzebną; 
zasczyt ten  bowiem był dawniey na polu sławy 
nagrodą męztwa, a pożniey, ze wzrostem oświa­
ty ,  talentów i cnoty. H iszpania i P ortugalia , na­

dały sobie polityczne konstytuoye. Zasłagu*e to  
na uwagę, iz przy powszechney wr bujalości zdań, 
nieodstępnie podobnym towarzyszącey wypad- 
kotn, nikt jednak nie śmiał targnąć się na szla­
chtę. Neapol i Piemont wystawiły niedawno E u ­
ropie smutny niesczęśliwych zdarzeń widok N a­
rody tc  wstreąśmone w swoich zasadach, szano­
wały szlachtę. W  Norwegii tylko wśród wew nę­
trznego i zewnętrznego pokoju chwycono się środ­
ka, k tórym  ludy w czasie zaburzeń rewoiucyy- 
nyoh słusznie wzgardziły. (Reszta potem).

T  u  r  c y A.
(z Gaz. w ar.iz.) Stambuł dnia  2  5 maja. W  ó -  

becnych wypadkach mówią tu  o następującemi 
zdarzeniu. Przed trzema łaty spadł W ielkiemu 
Sułtanowi z głowy zawóy, gdy szedł do m ecte tu . 
Mogło to bydż jedynie wiuą Solidhara A g i, cayli 
taynego dozorcy zawoju, który mu go źle w ło-  
żył. W ypadek ten, niesłychany nigdy w d t ie -  
jach państwa Ottomańik ego, wz ę to , naturalnie 
za niesczęśliwą wróżbę dl* kraju 1 osoby Monar­
chy. Mógłby bydź powodem do buntu, potem 
zaś do naywiększych zdr> żnośoi, a nawet do o -  
balenia rządu, aa co wszystko wspomaiony t  .yny  
doaoroa zaboju musiałby odpowiedzieć. R oz­
gniewany Sułtan dobył sztyletu, i byłby zabił 
zbrodniarza; lecz wrodzona jego łaskawość wzięła 
przewagę nad sprawiedli v ś lą. Przestał na * r tu -  
ccmu go z urzędu 1 wysłaniu na wygnanie z k ra ­
ju. Roztnaioie sąd s<mo w Tuiroyi o tvm w ypadkuy  
Liberaliści M*h >mttańjoy upatrywali w nim zła­
godzenie wschodniey sumówładńośći i zbl żająoą 
się oświatę z południowo zaoh >dniey E urop  ; 
mufiv zaś i ulemowie poczytywali go za upadek; 
obyczajów, prawdziwey wiary i szanownych zwy­
czajów przodków, co zgubę doczesną i wieczną 
za sobą pociągnąć może. Tera* z*s uznają go 
tu rcy  za wróżbę wszelkiego niesczęśo:*, k tó re  
im ze wszystkich stron zagraża.

Rząd nas* kazał zatrzym yw ać wszystkie o -  
kręty , k tóre od połowy kwietnia Wypłynęły z O- 
dessy  z p s te n ic ą , be* względu na banderę ,  I 
przymusza je , aby to  zboże składały do maga- 
gazynów tuteyszych, za co płaci ia» ceną targo­
wą. Zdaje się, iż tym  sposobem chce uspokoid 
pospólstwo, które zasmuciła wiadomość o zabra­
niu prze* greków 6 okrętów egiptskich z pszenicą.

N o w y 'P a try a rch a  gr-cki nie umarł nagle (,ak 
z początku głoszono) z prsestrachu  z powodu wy­
niesienia go na tę  dostoyność, lecz z rożka su W .  
Sułtana został uduszony w pokoju swoim.

Oprócz Pa tryarchy  Cyrilla  (pisze gazeta b e r ­
lińska), który był ajentem pewnego kraju, i żył p ry . 
watnie w Adryanopolu, zamordowano tam  wszyst­
kich bogatych chrześeiaa. Jeden tylko biskup 
w Eno, przy uyściu Hebros, ra tow ał się ucieczką. 
Xię*a na górze Athos są w  wielkiey trw odee. 
Nawzajem mieszkańcy w Bulgaryi wyrżnęli wielu 
turków, mscząo się za śmierć Patryarohy.

T u rc y  w Patras , dostawszy posiłek z Lepan*  
tu , odpędzili z początkn greków, k tórzy  tę  wa­
rownią obiegli. W k ró tce  jednak grecy uderzyli 
znowu i wielką rzeź sprawili. T u rcy  z t rudno ­
ścią umknęli do tw ierdzy. W szystkie tameczne 
domy spalono. Upał i pożary znisczyły na o -  
koło wyborne drzewa cytrynowe, pomarańczowe 
i cedrowe. Wodociągi rzymskie popsuto.

Od granic tureckich dnia  24 maja. Potwier­
dza się wiadomość, iż 54 okrętów greckich, sto- 

1 jących przy Dardanellach, przeszło przez tę cia-
\3 i '



śninę mimo wystrzałów działowych r  nadbrzel-  
cyeb  zamków. Ośm okrętów przedziurawiono i 
zatopiono; sczęśhwy jednak skutek uwieńczył to 
śmiałe przedsięwzięcie.

Słychać, i i  b ; ły  W . W e zy r ,  Benderli A ly  
B r n a  , skazany na wygnanie do Cypru, został 
zabity na rozkaz W . Sułtana, gdy cfco ał wsiadać 
na okręt. Inni zaś twierdzą, iż ciemny ten  za­
bobonny tu rek  otrzymał od następcy swego do­
ner nfcd wyspą Cypru', k tóra  jest majętnością 
przywiązaną do urzędu W.< W ezyra .

Na banderze okrętów greckich znayduje się 
W W ie m  poiu kWwica;’ opasaba wężem, tudzież 
Jtrzyś czerwony i pęk strzał.

Słychać (donosi gazeta baroburskajf, ig grecy 
otrzymawszy znaczne posiłki z  Bessarabń, wró- 
oiłi do Jass i postanowili bronić się do ostatniego 
yy klasztorze Galata. 4o turkow  zatrwoży ło mie­
szkańców w obwodach Fokszan, Tekutrz i B ak eh. 
■yVyrznęli wszystkich greków, serwian i bulgarów, 
k tórzy im wpadli w ręce, a majątki ich zrabo­
wali. Oddział ten  cofuął się potem % rozkazu Ba­
szy Ibraiława.

M ę t  ty Ju iiu f, Baszą IbraAcwh, i kapitanem 
B sstą , ntóry d ,wodzi fiotyllą turecką w okoli­
cach Galaczu , me ma dobrego porozumienia; 
P ierw szy zirzuoa drugiemu, i i  się spóźnił z ude­
rzeniem  od stronv morza, a przez to  dał wielu 
grekom czas do ucieczki Dunajem.

W  w udom ey bitwie pod G alaczem , (pisze 
gazeta berlińsk.) stoczoney dnia i5  m aja .zg n ę -  
ło kiizko i5 q o  t u r l ó w j  grecy zaś w rapporcie. 
Xią*ęcia K antekuzeno , . podają s tra tę  swoję 
I j lk o  3oo zabitych. N.-ektóre powiaty w Bulga- 
ry i,  a między- iunemi miasta Ternowa, Phiiippo*

napastowane z tylu, a móie doznałyby przeszko­
dy w dalszem posuwaniu się.

Listy z Saloniki, stolicy Macedonii, pod d. t o  
maja donoszą, iż Basza tameczny kazał stracić 
wielu bogatych greków. 'Cała Macedonia jest vy 
pogotowiu do zrzucenia jarzma Jureckiego.

W  Nissą , drugiey stolicy Serwii, ucięto d. g 
maja głowę tamecznemu Baszy, którego rząd t u ­
recki uważał za skrytego przyjaciela greków. A r .  
cy-biskupa zaś Atanazego, i trzeęb znakomitych 
serwian, powieszono z rozkazu Wielkiego Sułtana* 
M artwe zwłoki wśpomnioaego arcy-biskupa, po­
wieszonego pried  kościołem, włócz nd pp ulicach, 
a polem daao psom na pożarcie. W reszcie przy­
sposobiono się w Serwu do naydzielnieyszgo od­
poru napaści turków. Trudno zaś Porcie w ypro­
wadzić tym  końcem woysko z Bcśnii.

: W Y S P Y  J O N S K l E  
(z g a i. M a rs z ) Kor fu  dnia id  maja. Stary i  

rprzebiegły Aiy, Basza Jam hy , me 'bó* celu na- 
ścił pogłoskę o śmierci swbjejr. Uwiódł turkow: 
* gdy ci sądzili, iż umarł « zgryzoty, lab i*  na­
stał o tru ty  prze* sekretarza swego, on tym cza­
sem uderzył na główną ich kwaterę, i wielką,rzeź 
Sprawił. D zieci moje, rzek! dc swoich żołn»rzy, 
turcy odmienili nazwisko rnoie. Przezwali m ię 
Kara  Ał> (wyklętym  B aizą) a u>y mię kiedyś na ­
zywać będziecie Elma Ab (per/ą).

Kilka tysięcy kobiet i dzieci sobroniło się % 
M o re in a wyspę Zante. Ogromne skarby W e liB s -  
szy syna Ali, R-atzy Janiny, posłano * St. M aura  
na okręcie angielskim Scout do M alty. Zdaje 
się, iż wspomniony B sza będący_ » dziećmi swe-

■poli i Hra»grad, wzięły się do broni, r myślą prze- mi w Azyi, zapisał je jenerałowi majorowi Adam$} 
ciąć dowóz żywności turkotu, k tórzy  się za D u -  jeśliby zginął
nay  przeprawili. Zbiegły i z Ternova b i k u p  s ta ­
ną ł  na czele powstania w Philippopoli, i zebrał 
juz  blisko 12,000 buigarczyków. W  odezwie 
swojey do nich wyraża: „ Gdy śmierć z głodu
przez barbarzyństwo turków czeka nieochybnie 
wszystkich biskupów chrześcijańskich, należących 
do powstaniu, j znakomitych greków , wzywam 
więo wszystkich , k tórzy wyznają wi?rę  ch rze­
ś c i j a ń s k ą ,  «by pierwey walczyli za życie swoje i 
wiarę*”  Dni* *5 maja ruszył ku Jernrva  ze  
wszystkiemi znakomitemi grekami. Niesiono na 
p rzed  krzyż. Jeśliby powstania w Bulgaryi 
prędko nie przytłumione, w tym  rasie korpusy 
tureckie, k tóre się sa D u n a j  przeprawiły, by ł  by

K R Ó LESTW O  OBoJEY SY rVLH.

[z gaz wars z )  iY«apol d<ua 3 i  mala. Dtrś 
bbohodzonó tu  uroczyście rocznicę imien uKiolu na­
szego. W ieczorem  był M om rch s * rodzimą swo­
j ą  na tea trze  St. Carlo, gdzie publfcztjńść przy­
jęła go z oznakami radości. TYg i. dnia ogło­
szono amnestyą dla wszystkich, którzy w prze- 
oiągu czasu od 8 lipca r z. dc marca r, b. 
weszli do taynyrh  towarzystw, lub do politycznych 
Wypadków należeli. W s p o m n i^ a  a t / li amne­
sty* jest ograniozona. W yszła tak ie  oświad­
czenie pochwały ze 3trony Króla dla woyska au- 
żtryackii*g0) stojącego w kraju.

W olno Drukować F. N . Golański Ctł: Kom. C en t , —. w W iln ie  w D ru ka m i Reddkcfi.
i '

i e.O g ł o s z e ń  
i .  Gabriel Gerszon R am  kupiec i obywatel m ia- 

Sta W ilna , la lo z y w iiy  nie dawno w swoim wła­
snym  domu, na rogu R u d n ick ie j ulicy , przeciw  
Ratusza pod N . 2$^ połoionym, handel sukienny 
tu rolnych gatustka<h , ma honor zawiadom ić o 
tyni stanów, ych  Obywatelom i ich łaskawym p o ­
lecić się względom.

W yjeżd io fy  za granicę, 
i .  Obywatel powiatu wileńskiego, szlachcic 

Jan  Rusiecki z synem Felixem do królestwa pru­
skiego na miesięcy dwa , a Kanuty Rusiecki kan- 
dytat sztuk pięknych do królettwa pruskiegoy N ie -  
tniec, Francyi i  W łoch dla wydoskonalenia się w 
naukach, na ła t c ttsry .
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BOGATEK DD GAZETY KURYRRA LITEWSKIEGO N. t h  

Vl'dtio dnia 22 Czerwca iSsi  toku p. sv 
P  o"z e tv t  d y  k i u l

oąd  Ziem. P tu  'W i leń. do udecydow anvch aktów i oczewistey ro lp raw y  w roapeczętey exdywizyi 
majątku UUrr. Chodąsewiczow i zmarłego Sobolewskiego kaąnftckeja iwi dzień i i  jtałii 1821 roku o- 
droczoney na poobiednie sessye; z referencyą do reinissy SąduGł. Lit. Wileń. ago Depart. i8 i6  marca 17 i u-  
kazu tegoż Sądu w  tymże roku mąja p5 d. za N. g46j do zaszłego dekretu Sądu Ziem. P tu  W ileń . 
dylłacyynego w roku 1818 8bra i 3 dnia, do ukazu Rządu Gubernia Ir ego 1821 Kiarra 16 d. za N. 5, 52$ 
ao dopełnionej przez Sąd Exdywizorski w K br . Lit. awizaoyi, i dalszych dcwodow tt Sądu złożyć sie 
mających wyniesiony; mianow icie po UUrr. K atarzynę m atkę, Jana, Andrzeja) Michała, Adama, i Ju- 
liana óraz dalszych synów Chodąsewiczow, Maryannę z  "Chodąsewiczow M at us© Wieżową pro- 
tessorową^ i jey opiekę, Barbarę z Cłtodasewiczów Horodeńską i jey *hęża y okaz dalszych 
sukcesso row  zmarłego Jana Chodasewicza, Dominika Zaykowskiego fe., R ad .j  ferygidę Bier- 
gielowę Regent, sukces, zmarłego Józefa Maciejewskiego tradycyyuyeh posseżSorow, Franciszka Bier- 
g i ą k  Regenta, administratora domow i funduszów Cbodasewiezowskfcb, o zasądzenie na tiaypewnky- 
szych funduszach Chodąsewiczow przed wszystkiemu pretensorami sum za ©Migami 1806 7bra 28 
180,7 9«ra 11 i dekretem  Grodz, trkim  1808 xbra 10 r. sr. 4,200 i z tradycyi kamienicy kclfcowskiev 
na uhey Rudnickiey sukcesorami zmarłego Franciszka SidoroWicza regenta Zapossydowaney za de­
kre tem  Ziem. Szaweł.,i8o8 apr. 2o i wlewkiem Grzegorzewskich 1808 ąpr. 9 wyjaśniających się zł 
10,000 gr. az a po sukcessorow.Franciszka Sidorowicza regenta  Helenę matkę i Leopolda syna Si- 
dorowiczow z  dokładem opieki, oraz Karolinę z Sidorowiczow Karpowiczowa z dokładem meźa o 
koinportacyą kontraktu  ma arędę kamienicy Kołbowskiey od zmarłego Sobolewskiego oycowi obżałi
0 skutki tegoż kontrak tu  o niebronienie inekwitacyi do kamienicy na Rudnickiey ulicy pokolbowskiev 
*e skutków rosciągniętey na niey tradycyi) z obzał, possesorami o przystąpienie co do Wybieranych 
ln t ra t  z domow Chodasewiczowskich N. i 35i,  i 352, i 3$5 i i 334; na Antokoia, w mieśme VVdme ozna­
czonych i dalszych gdziebądz położonych, tak  z  t rad y cy y n y d i  possesyi, jak oraz * administracji: nie*, 
mmey z wynikłych arędownych kontrak tów , do zdecydowanych aktów iukwizVcVi kalkulacvi a co 
do rozniesionych własnościowi 1 dopełnionych dezokbyi, weryfikacyi przy złożeniu do onych listów 
trad y cy jn y ch , iftwentarzy kontraktów 1 dalszych tranzaktow, po Ignacego Górskiego kredy tbra oraz

^tliasza, Mendelowicna A gresU  7, jego zmowy arędarżU, Pesię Szymelowę Nechisowętmatfee. 
W olfa  Szyrtielowicza syńfl, Leję córkę z dokładem męża Leyzera podrabinka szkoły izrael. wil. suk­
cessorow zmarłego Szymela Wulfowicza Necfaisa, również a kontrak tu  poseseroW; o przysądzanie  na
1 t  p r  7  m a es t r  *« ra-tr y  n  Via p t . ' . l  I . L a  . . . .  A1.. 1 I, .  . . . . . ^ * i j  , A - "

E
cina 
sora
posseScrows

wprzód Lenczew ską a dopiero Sboromirskich sowietnikow, M atyannę ż LertcżCwskich 
.U  o ł jh s k ^ o r .  ietmkoi i{ a dokładem męża, Jana W łaoysiawa synów, Anielę córkę Lenczewskich suk- 
fcessorow zmarłego sowietmka Lenczewskiego i ich opiekę* ó oblikwidhcva i deirunkat#* r  „Pn i
• ss- 2?°> d a n y c h  a conto summy 7,5oo zł. lokowany, u f  *Ł cyca n f / z j c z  i b i a l t k ^ s L o *  &  
Czewskiego przez obzał. Zborom.rskich mał. oprócz odbieranych corocznie dd daty. z e y ż o i f  o^ća żał 
procentów, o powrot obl.gow zabranych po zmarłym oycn źał. i za otiemi surnm o /d eb i to ?o w  Jo- 
uzysktwanycli z procentami, 4 takoż o powrót obl.gu przez żał. oyca obżał. Zboromirskim ^  
j7,5oo wydanego i drugiego na zł. 7,000 w teyze rzeczy drogą podeyścia i oszukania od żał. Ludwika 
Sobolewskiego z krzywdą massy projektowie wyjednanego, o pokaranie za zły przewód praw a i os?u 
kanie rygorem ustaw; o kommun.kacyą do Lit. Wileń. Gaber. Rządń dla Uzyskania w  owym złożol 
nych obligow do ogulney massy przynależnych i o szkody s tra ty  prseż akta lub oblikwidaóyą próbo­
wać się maiące , po .1 codorę m atkę, Antoniego, Leona, 1 Jana synów KonczewskicK, Annę z Kon- 
tzewskich Sogoekową rotm . w. poi. i j e y  opiekę sukcessorow pisarza Konczewskiego, o ak ta  z dzier- 
raw y  extenuacyyney domu zmarłego Sobolewskiego ną ulicy Trocluey w m ieście ' W ilnie położoneero. 
* °  (io poboru ln tra t  Kaixmacyi, a szkód poczynionych i dezolacyi, w eryfikacyi; o złożenie listu po- 
dawczego, inwentarzy, kontraktów 1 dalszych z possessyi papiefow z przysądzeniem tego wszvst.k>e- 
go, co się z nich odkryie 1 probowaó będzie, o detżunkatę w rokit 1816 jan. 20 d. Wziętych rta na­
leżność zł. eooo i o kassatę prze* akta iiiewypCobowanych pretensyi obźał.", po W iktoreco  i same 

Siekierzynskich mał. sukcesorów zmarłego burmistrza Mateusza Borkowskiego, M ar- 
■ go, Jakuba Hahna, Jozefa Lukianowioza radnych, Marcina Poźlewicza regenta sukces-

zmarłego Jozefa Pozlewicza pisarza, byłych członków Magistratu Wileń. lako trad y cy jn y ch  
5 ero w; a Antoniego Buaaka z ich stopma administratora kamienicy na ulicy 'Jfrockiey do dzie­

dzictwa sobolewskich nałezney, o złozeme listów podawczych, inwentarzy, kohtraktów, i rachunkowi 
oraz <?als?,ych papierowy o akta kalkulacyi z nżytkdw, a weryfikacyi z poczynionych Szkód i dezola- 
cyi z przysądzeniem 00 się * mch odkrywad będzie, dla żął. na powrót, po Antoniego i Józefa oraz 
dalszycji synów, Maryannę córkę Gietzow, i dalsze rodzeństwo należące do sukcessyi po zmarlvm 
burmistrzu Szymonie Gićtzu, Jozefa Klimaszewskiego b. burm., Onufrego Orłowskiego, Karola Łanin- 

-flkiego. hranciszka Poznańskiego b. żadnych; Józefa Statkowskiego, Franóiszka Swięcickieco b hurm 
Jana Tomkiewicza, Karola Gruneża, Jana Bukstę, Mateusża Żółkowskiego b. radnych,. Józefa K r z v .  
Żahow'skiego, Wincentego Ma.inowskiegp burm., W incentego Grabowskiego, M afeiha Stżauza i Jana 
Buksżę radnych, Dominika Kewkowskiego pisarka teraźnieyszycłl członkd* Magistratu W deń  o zło- 
Eeme rachunków 1 dalszych annexow usprawiedliwiających zaoczny szalunek in tra t  i funduszów oraz 
ubezpieczenie onych jakie z administracyi kamienicy żał, na ulicy t ro e k ie y  w mieście Wilnie od 
toku  1810 pod władzą obzał. zostawały, mimo Sąd Ekdywizorski, o powrót takowych intrat. z pro­
centami, które przez akta wyjasnionenti będą, po Staż. Jankiela Sm oW iSckiego Leybę ża dekre­
tem  1 depar. Sąau Gł. W ilen 1811 aug. g, d. po dopełmotiey hadpjacię za Wydartą własnoręczna in- 
tk rypcyą na res tancyą, o r. sr. 200, po Jana 1 Maryaimę Kałofow ©byw. koWień. posiadających po 
zmarłym KaJofie debitorze, o zapłacenie reszty długu * gluwy Fedsaka /w tfokti i 8 i 4 7bra 2 F d .  prżez 
wydaną kartę  wyznanego r. sr. i 5ó, po Józefę Hlebowicz©wnę i jey caiekę ż obhgu oyca obźał. Józe­
fa Hlebowicza, zał. oycovyi w roku 1798 apr. 23 d._ datowanego, po dopełuinhey nadpłacie o r. sr. 30 
po Łukasza Trzeciaka za kartą  w roku i 3o4 mar. 3 d, d poźycżone u oyca żał czer. lo, po Anne 
1 letkiewiczow-ą podług rachunku od roku 1809 maja 6 d. po dopełnionych nadpłatach, o restaneya r  
fir 11 kop. 2bi  po Józefata Małachowca Sędz- Grodz. Kowien, za inskrypcją  w  r. 1812 febr aq d- 
Wydaną o r, sr. 4, po Jana Halkę lub jego sukcesorów jakiego bądź imienia* nazwiska, urzędu i  tyś



tulu, za a inskrypcyami roku 1809 xbra 12 jedney 1812 maja 5 drugiey o r .  śr. 60 i ass. y5 a z roku
1807 julii i 4 o r. sr. 3o, po Józefa Piórę lub jego sukcesorów za inskrypcyami w różnych datach i 
dekretem Ziem. Wileń. o czer. zł. 5o i r. sr. 73, po Star. Berkę Judelowicza Szlazberga o powrót 
in trat prcez cbźał. wybieranych ze schedy dekretem exdy»izorskim w roku 1815 jtinii 2 d. wydzie- 
loney źał. w ilości wypróbować się majacey przez akta jkalkulacyj, a co do dopełnioney obżał. dezo- 
łacyi przez wereł kacyą, po Wilhelma Rtfelda i administracyą massy. jego pod konkurs oddaney za 
dekretem Sadu Woyt. Ław. Wileń 1807 julii 9 o r. sr. 324 kop. 77, po Wincentego Malinowskiego 
bur, za dekretem Sądu Woyt. Ł Wileń. 1809 g b r a '12 o zł. 1,263 gr. 19!, po 'Burakowa b* sprawni-
ka trockiego o r. sr, 61 kop. 80, po Woyciecha HutoroWicza z roku 1801 o zł yo3, po Czudow*
ski-go.por za wexlern o zł. 4oo, po b. prezyd- i ‘marszał kowień. i kawalera Kozakowskiego z r. 
18,12 apr. 21 o r .  sr. 71 kop- 71 i ass. 33 kop. 20, po Joachima. Staszewskiego i Anastazego Roma* 
manowskiego sekrrtar/.ow za kartą r. 1809 8bra 28 b r. sr* i 5, po Michała Hempley Różę córkę 
oraz dalsze potomstwo Hemplów 1 ich piekę, niemniey par^ćznika Antoniego Orłowskiego lub jego 
sukcesorów za mskrypcyą 179^ ybra 11 o czer. zł. 10, p o ‘Stanisława Białeckiego z roku i8o5 maja 
5 za dekretem Ziem. Wileń. 1808 czer.. zł 5o, ..po Bębnowskiego i matkę jego z r. l8oy apr. 26 o 
czer. zł. 5 i r. sr. po Star. Jankiela Mow sZow iCza i jego całą familią sukcessyyrtą za dekretem 
oczewistvm Ziem. Wileń. 1807 gbra i3 o czer. M 4oo, a z ’toku 18112 mar. 11.0 r. ass. 100 1 r. sr. 
5o, po sów letnika 1 kawalera Michwica za inskrypcją 1807 'maja i 3 o r. sr. lóo, po Race wiozą lub' 
jegy sukeessorow z r. 1807 aug- 19 d. o r. sr, bo, po sukcessorow JłutoWicza z r. i8o4 jurni 12 o 
r. sr i 5, po inspektora Kowalskiego z r .  1812 maja i 3 o r  sr. 4, po Wysockiego b. kornmisarza 
z r. 1811 julii 1 i 3i o r .  ass, 181 1 sr. 7, po Andrzeja Kotelmckiego z r. 1800 ybra ł o r. sr. 33, 
po Piotrowskiego z r. 1798 maja 3o o r. sr. 10, po Felsza ż r. i 8o5 8bra 1 o t .  sr. i 5, po X. pro-
boscza Ryłłę z r. 1807 junii 1 1 8bra 21 o f. sr. 3o. po Antoniego Kołba z r. 1807 8bra 21 o czer*
zł. 5, po Prózora sędziego z r. 1810 julii 6 o t .  sr. 6i. kop. 80, po Wołoćkę o czer. 80, ze wszy- 
stkierrn zaś obżał. o dołączenie procentów i expensow, o skutki wre wszystkim tertńssy Sądu Gł. 1 de- 

‘ krętu  dyllacvynego Ziem Wileń. o bliźszośe do dowodu, 1 odwodu o kassatę niespVawiedliwych sto­
sunków, o zapisanie wieczney amissyi dla niejawiących się do majątku tak Chodase wiczow, iako też 
Sobolewskich kredytorow i pretemorow , a z  debitorami o eXteduaoyą do wszelkich funduszów, a 
w niewystai czemu o sekwestracyą osob, po nieosiadłych a Winnych z dzieła o parękę w odpowiedź 
o warowanie loci standi na dekreta mestanne 1816 8bra i 3 otrzymanej pooddzielnie przez każdego, . 
oto co czasu sprawy proszonym będzie S. Z. M. *

Roku 1821 mca junii -20 dnia Wofny świadczę iż kopią tego pozwu edvktalnego zgodną z ory­
ginałem wr .sprawią W W. JPP. Ludwika profesora, Tadeusza Buhaitera, i .Wincentego synów, Scljo- 
Tastvki i Teressy córek Sobolewskich, po wszystkie c»?by tym pozw em zajęte dla wiadomości wszy­
stkich, do Kuryera Litewskiego dla trzykrotnego zatniesczecia w* Redakcji Wileń. podałem, i o std- 
warnu w sadzie Ziem. Wileń. na termin przeznaczony oznaymiłem.

Mateusz Bolewicfc Woźny Ptu Wil.
Roku 1821 mca junii 20 dnia wolne tego pozwu edyktalnegt> w Gazecie Kuryera Lit. nmiescze- 

liie, 1 dla awizacyi drukowanie; poświadcza Ziemski Ptu Wileń. Pisarz Józef Olszański,

P o z e w  J£ & y. k t a l n y .  
z Wedle Ukazu Jego IM P E R A T O R S K IE T  M oici Samowładna/ego całą Rossyą etc. ę/c. etc.

Urodzonym Janowi i potomstwu Teofili i Norbercie córkom, Zygm untowi 1 Januszowi synom  
Turom , Prezydentowi 1 Prezydentowiczom, Justynowi i Helenie zT'urow Wirwiczom Sędz.om, Jó­
z e f  oipi i flegm ie z Turów SztadenCm porucz.^ Apolonii Thomaszewiczownie PoJstolance Czernichowsk. 
z  doktadem opieki, sukcesorom Józefa Czarnockiego Sędziego, sukcessorom . Wincentego Thomaszewi- 
cza pisarza, sukcessorom Tomasza Broniewskiego w assystencyi opieki, sukcessorom Jana Hunt na 
Sędziego, Jerzemu FrancuzewiczoWi Sędziemu, Michałowi Sędziemu, Tadeuszowi Stanisławowi nne- 
czmkowiczom , Ignacemu komor* SalftiaaoWiczom, Franciszce SzostakowsKiey, Justynowi Kitłpszowt 
Sędziemu Gran., Autowemu i B ryg idzie  Nowickim, Józefowi Kiełpszowi, Ohszteytowi, Zahnrskiey, 
Bohdanowiciowey, i sukcessorom Chryzostoma Nowomiejskiego Sędziego , Romualdowi Podbipięcie 
Marsa.. Dziśn., Stanisławie M irskiey Pisarz. L itS u kcesso ro m  Józefa Thomasztwicza Rotmistrza Bo. 
rrsowskiego, R oza lii z Jakulowiczow imo Thomaszewiczowey a teraz M  rskiey Star., Szyszle , Le­
onowi Czerwińskiemu, Jerzemu Salmanowiczowi) Wincentemu xiędzu, Antoniego Kruszewskie go kan. 
sucessorom , Dyonizemu M ollowi Sędziemu Injlant. W ołodkowi , Mackiewiczowi, Sorokuwey 
M ieczney, Antoniemu, Annie Pietkiewiczom Regentom, Ignacemu Uobozyńskiemu porucz., Krahelskie- 
mu Rotm., Ignacemu Turowi Stolnikowi, Andrzejow i Butlerowi Sędziemu, sukcessorom zrsztigo F ry­
deryka Ilertyka  zdokładem  opieki, Leonarda Borbdzika, Papenguta Doktora, Karola Rohozy, H 1- 
rodenskiego, Drozdowskiego, Adama Turctynowicza Sędziego Grodz., Józefa Jamonta , Antcniego 
Kaczyńskiego, sukcesorów Onufrego Białozora JVoyskiego, sukcessorom Józefa Piechowskiego Sziun- 
belana, Janowi Majewskiemu Rot., Jakuba Podbereskiego tukcesorom, Marykuniego Pisarza L it. 
sukcessorom, Stanisławowi Zaborskiemu Regent. W ilksukcessorom  Michaja Pruszyńskitgo adwok. 
Ignacemu Kossowskiemu byłemu eócaktorowi Telstew., Justynowi Zakrzewskiemu Sędziemu , Honor. 
Kołłyszkowey Rotm., sukcessorom Michała i M aryanny Skwaręzyńskich Czesnik , Jąstynowi Chrzczo- 
now czow i Sędziemu, Wincentemu Zabłockiemu Regentowi, Antoniemu Kołyszce Sędziemu, sukcesso­
rom xiędza Macieja Jagieły, Wilczyńskiemu, Góreckiemu, Antoniemu Eymontowi Sęd. Staszewi. 
czowi, Montwile adwokatowi, Chomtkiemu, Syrwidousi Zabielskitmn Sędziemu, Ranttmberkowey Szam - 
belanowey, sukcessorom Szamb elana Jana Tura, Franciszkowi i ̂ Stanisławowi Turom Podstolicom, 
Franciszkowi Makowskiemu, Michałowi W eysenhojfowi M arsz., Kwiatkowskiemu, sukcessorom x ię-  
dza Emalinowicza byłego plebana Wobolnickiego, Piotrowskim Chorąiym , Bogusławowi Turowi 
Sędziemu Gran., Szkulteckim, Hilaremu Rzewuskiemu, Starozakonnrm Abramowi Kaptanowskiemu, 
Uercykowi Gierszonowi, Samsonowi obywatelom Wileń., R /fc e  faktorce klasztoru Panien Bernardy­
nek WAeńskich na Zarzeczu, zawiniającym do masey, i kr edytorom, do wydania zai zbiegłych pod­
danych X . Staniewiczowi Probosczowi Dutiatskiemu o Mateusza Juszkiana, Stanisława Dąmbrow- 
skiego sukcessorom o Kowarskich i zdanego rekruta, Zyberkowey jener. a teraz Platerowey o zbie­
g łych  Wolterach,, Alexandrowi Lizandrowi Marszałkowi o zdanego rekruta poniewoli z  majątku Po-  
ło idyn ia  i  utrzymania a dusz pod Swiłpiszkami, oraz dalszym wszystkim  kredy torom i pretonsorom,



I

wraz debitoTom i  kuwenlom do m any funduszu po zeszłych Zygmuncie i  B ryg id z ie  małżonków Bd i 
gusławie i Leonardzie Thomaszewiczach wpływ  mającym, pozew  «dykta lny  przed  S ądpodkom or* 
sko exdywitorski w  dobrach Połozdyniu W p a c  Wilkomierskim od dnia 05 maja idącego roku od ­
bywający się, z powodzi o* nukcessorow zeszłego Z ygm unta  Thomasiewicza Podsłolego Czerników* 
Urodzonych Józefa i Kazimiery z  Tothaśzeituczow Radzikowskich kapitanów woysk poi. i b a g u s ła w y  
z  Thom iszewicebw K o s o m , k ey kapit. b. w. poi. w referencyi do remissy SąduGł. L t. tailed. D-part.  
2go r. 18 i5  mca aprita 22 dnia na Sąd podkomorsko E x iy w iz o ts k i  zapadłego i do dekretu Sądu 
podkomorsko exdyun żorskiego w  r. i8i(o jurni 8  w dobrach Połozdyniu ferowanego , komporiacyą i  
adcy ta  y ą ,  naostatek do R zbłacyi i .  s6  februzr. terain. r. w Sądzie Gl. nastałey i  inne regu-  
ł y  nakazujących numb jakich w yrokov  obiat Parowie i  konaktorowie Owilscy i  dalsi dopełniając  
kontraweticyą, ko oparta y ą  do kancelaryi. Z iem . Wilk. niezaskutecznili, a w terainieyszey posesyi  
Ow l Lu iz.om  1i>i lisie poczynili dezolacyej w  celu zestym zyskania kar za  wykroczt nia przed pierw-, 
sz t zja~iowYm  / kretem, jako  le i  i  po ogłoszeniu Zasłużonych wszystkich pozyw ając  obialowani do 
oi z-wistey rozprawy proszą na oznaczony w  dniu 5ó julii idącego roku terminie 1 wszystkich ta ­
koż którzy nieusprawedltwili się zpełnionef komportacy<• pokarania pendrąi kontrawenryimmi , o na - 
znacz m e  etiam intridih nbwey, do kancelaryi swo/ey z persystencyą prawem statutów) m przeznacZo- 
ney, 2 próśb pierwszemi żałobami obiętych zaskuteczmenia , a nowo pfzynaszających się i przynieśi  
się mających skarg i iądah formalnego podług prawa , słuszności i  rzeczy  rozebrania i  we w s z y s t ­
kim prawney sdtysjakcyi dopełnienia.

Roku i 8 a i  mca junii 18 dnia woźny świadczę, i ż  kopią tego edyktalhego pozwu wszystkim  
stronom na niey umiesczonym stosownie do postanowienia Sądu podkomorsko exdywi żorskie go przed  
tenże Sąd w dobrach Połozdyn iu  w  powiecie Wifkom. leżących dla zamiesczeitia w  Kur. Litewskim  
podałem, Jan Kisiel W oźny Ptu  Wileńskiego,

Roku 1821 mca czerwca 18 dnia .przed aktami Ziem. P tu  Wilch. statuując osobiście w oźny  
w  górze w yrażony relacyą takowego pozwu zeznał. P rzy ją łem  Jan Zienkowicz Wiiełf, Z iem. Reg.

W ypis z  x iąg  Ziemskich Ptu Wileńskiego.
Roku 1821 mca czerwca, 8  dnia. Przed a ltam i Ziem. Ptu Wileńskiego stawając osobiście 

w oźny m ie y  wyrażony, relacyą takowego pozwu zeznaj w te słowa: toku 1821 mca junii 18 dnia 
W oźny świadczę, iz  kopią te g o • pozwu edyktalnego wszystkim stronom na nim umiesczonym, 
stosownie do postanowienia Sądu podkomorsko exdywizorskiego, przed tenże sąd w dobrach P o ło z ­
dyniu w pcie Wilkom, leżących dla zamiesczetua w Kuryerze Lit. podałem. U  tey  rellacyi podpis  
woźnego takt Jan Kisiel woźny Ptu  W iltń . Po zeznaniu je s t  takowa Telacya w z ię g i  Ziem. Ptu 
W ileń. wpisana, z  których i ten wypis pod pieczęcią urzędową Ziemską P tu  Wileńskiego stronie 
j t s t  wydąn. • _  Zgodziłem Jan Zienkowicz W . Z . Regent.

Roku 1821 junii i 8  d. takowy pozew  może byd ź  umiesczony do i Kuryera. Sędzia Ziemski
W iltń . A . Jasieński.

O g ł o s z e n i , ,. ćniey tychże swoich pretensyi wsnawiać i do ża-
KommHsya Sądowa edukacyyna Gubernii W e  dney juryzdykcyi podawać nie będzie miał mocy}

lyńskiey, Podolskiey i Kijowskiey, mając sobie do- lecz jako w rzeczy przez siebie opuszczoney, w ie-
danyeh członków z głosem decydującym,przez N ay- cznemi czasy milczeć powinien będzie. 5) Po­
wyższy rozkaz Jego Cesarskiey Mości, dany R zą. nieważ termina dostawienia się w Kommissyi, o-
dzącemti benutowi, pod d. 10 września 1820 byczajem wyższych mstancyi, Zwykły się nay-
roku; dla przyśpieszenia poruczonycn sobie czyu- mniey na cztery tygodnie po wyiściu obwieszczeń
ności, gdy widzi, iz ze strony funduszu edukacyy- moc pozwu mających naznaczać; przeto dla uspra-
nego poczynione są w Archiwum funduszowem wiedfw ieni* dekretów, któreby na zaoczność stron
przygotowania, aby resztę interessow potrzebują- wezwanych, za ich niestawieniem się w  Sądzi#
cych jescze Sądowego w Komnmsyi swey rozpp- Korłmmsyi wypadsć musiały; odnieść się de Rzą.
znania przez plen potenta funduszowego wprowa* . dów Guberskich Gubernii W ołyńskiey, Podolskiey
d?ić, a pozostaje tylko jeszcze fundusz edukacyy- i Kijowsk ey, aby Pohcyom Mieyskim i Ziemskim
ny od ustronnych pretensj i, jakieby się do niego ponowić raczyły Ukazami polecenie odsełania nie-
rośctć mpgły, zabezpieczyć na przyszłość; posta- odwłócznie stronom Wezwanym do Kommissyi ob-
nowiła: 1) Tak kompleta sw oje urządzić, aby wieSzczcń, i dostawiania natychmiast te jże  K om .
po ukończeniu nimeysrey majowey kadtncyi, na- rmssyt rewersów na odebranie przez kogo nale-
stępująca wrześniowa trwała ciągle, aż do rozsą- źało takowych obwieszczeń Zeby zaś to posta-
dzenja ostatecznego sp- aw, któreby « powództwa nowieni- wszystkich wiadomości doszło; podać do
funduszu łub przeciw funduszowi sądowym po- gazety Kuryera Litew skiego dla trzykrotnego ogło-
rządkiem w prowadzonemi były. 2) Dla przybli- Szeoia, a osobne tegoż ogłoszenis exemplarze dru*
żenią i zamknięcia ujstronnych pretensyi do fun- kowane przy kommumkacyach posłać Rządom gu-
duszu rościć się mogących, a przez to zabezpiefcze- ber.k im , gubernii W ołyń. Podoi, i Kijów., dla
nia na przyszłość funduszu edukacyynego o d w sie i-  opublikowana przez Ziemskie i M eyskie Policye,
kich tychże ustronnych pretensyi; naznaczyć za oraz J W  W , Marszałkom guberskim i powiatowym
termin prekluzvynv dzień pierwszy grudnia r. b. tychże gubernii iSądom powiatowym dla popt*ybi-
1821 z tem zastrzeżeniem: iż ktokolwiek, z jakiego jania na drzwiach ich kancelaryi i umieszczenie
bądź względu mający pretensyą do funduszu edu- w  swych-aktach. Na ostatek o tern w szystkńm
kacyynego jwyjąwszy do dóbr pojezmckich dla rząd Imperatorskiego Uniwersytetu W ilińskiego
których prekluzva konstytucyą 1775 r. Vol. VIII. uwiadomić i JO. Xięciu Ministrowi spraw duchów- 
na karcie 275  wskazana) takowey swojejt pre- nych i narodowego oświecenia donieść, 
tensyi do wyrażonego teraz naznaczającego się Dan w Krzemieńcu dnia 10 czerwca 1821 roku. 
termmu porządkiem przepisanym w tey kommis- Prezes Kommissyi iK a w a lerM cW  Sobański.
syi nieohjawu i dochodzić jey zaniedba; ten po* Pisarz Rudzki

H



P rzedcl publiczna.
i .  Na skutek z Ukazu Litewsko Wileńskiego Gu» 

hernskiego Rządu wyszłego, i za onym pastałey 
yr Magistracie Wilfcńskim dnia 16 praesentium re- 
Bolufcyi Ogłaszam: i i  w  dniach 4, 6, i 8, nadcho­
dzącego mca, juiii 18-21 roku, będzie wyprzedawany 
na wieczność za gotowe pieniądze dom murowany 
Łabowskich, w Wilnie pod N. 735 leżący, na któ­
rym  otrzymali łokaćye 1 .  W  W,' PP. W izytki 
W summie 2,091 rubli; 3. ńa pierwszym piętrze lo­
kowani kredytorowife żśt summę 27^00 rubli 80 
kop. i 3 w summie przySądzoney w ogóle rubli 
54,4o7 kop. W  odbierający lokacyą na drugim pię­
trze  tegoż domu, oraz na stayniach, wozowniach 
•i lodowni do takowego domu należnych, nie mniey 
W  W . Peżarscy {między innymi) i w takowym do­
mie Wydział mający. Dla czego, aby Ichmcść Kre* 
dytorowie na poWyżsfeym domie lokowani, w ozna­
czonych teraz terminach przy licytacyi iu fundo 
•domu odchodzić mającey, naydywali się, wydaję 
w tćm niniejszą awizacyą i byczących nabydi 
wiecznością pomienioiiy dom do jawienia się upra­
szam. Dat roku 1821 mca junii 17 dnia.

W  incenty Malinowski R. M. W .

Wezwanie Sądowe.
2: Dikretem dyłlacyYnym Sądu Ziem. Pi& 

lfVileń. jesczo w roku 1 8 1 6  S bra 13 dnia zapad« 
'lyrn, dwa kankursa: jeden{ na majątki Jana i Ka~ 
Sarzyny Chodatcwiczow obywateli Wileń. drugi 
■na majątkiJ po zeszłym Marcinie Sobolewskim b. 
*cxaitorze Ptu Kowien, pozostałe, do jednej spra­
w y zostały poląezonemi, i tym ie dekretem pierw- 
-etemu. stopniowi właściwa dylacye były juź prze­
znaczone , a skutkiem ranissy Sądu Głów. L it> 
Wileń. 2go depar. takowa sprawa do odchodze­

n ia  w seesyach poobiednich determinowaną zo­
stając, po czterokrotnym oney przywoływaniu i 
'następowanych odkładach, ia  niejawieniem się ia -  
dney zgoła strony pod rozpoznanie wziętą by d i 
■nie mogła. Sąd przeto Ziem. Ptu Wileń. przez 
‘rezolucją dnia t l  junii ter. 1 8 2 1  troku Ustano* 
'wioną, postanowił wezwać do stsnności tak sa­
m ych debitorow JPP. Jana i Katarzynę Chadar.e- 
ywiczow, bądź sukezssorow onych, oraz sukcessorow 
Zeszłego Marcina Sobolewskiego{ jako te ł, ju ł to 
kr edytor 010 i pretensorow, ju ł  te ł debitorow obu 
pomitnionych konkursów, niemniej dalsze skut­
kiem Ukazu Guberńskiego Lit. V/ileń. Rząda 
spełnił postanowienia; a do oczywistego rozpo­
znania całkowitej sprawy, termin przywołania 
toney od dnia 1 1  następującego mca juiii Zamie­
rzy ł; ażeby przeto tak sami debitorowie i sukce- 
'Dorowie onych, jako te ł kredytorowie do fundu» 
tzow  Jana i Katarzyny Chodasewiczow obyw. 
'WtleA. jako równie po zeszłym Marcinie Sobo­
lewskim bo ekzaktorze Kowitń. pozostałych, i  ja - 
kiegokołwiek zrzódła pretensye mieó mogący pod 
utratą onych, a  debitorowie obli mass z uwiado­
mieniem, l« etiam wniestanności oczywisty na* 
stąpi wyrok; a zatym niedogadnoicie własney wi­
nie przypisać będą powinni j no oznaczony ter* 
min w niniejszym sądzie Ziem. Ptu W ileń sta­
wali, i  aby o tyrti kaidego interesowanego tych 
dwóch konkursów dojść mogła wiadomość, niniey- 
sza do Gazet Kury era L it. trzykrotna podaje się 
awizacya.

3 W yszła i  «łrtlku siążeczkit pod tytułem  o 
Żmianowaniu czyli o różnych układach polowego 
gospodarstw a, wyjątek skrócony z Thaera przeź 
Kajetana Krassowskiego radcę dworu A. U. W . 
stronic T 0 2  i 2 tablice, ptzedaje się W xiągarbi uni- 
jyersyteckiey P. Zawadzkiego po kopiejek 25.

y y  teyże xięgarni jest do przedania p nawo-

each czyli o poprawieniu roli przez tiaWózy 
rzęce.roślinne, i kopalne wyjątek skłócony z Thaet‘4 
p» K. Krassowskiego stronic 80 cena kopiejek i 5.

Przedni majątku.
3. Od Mińskiego gubernialnego rządu ogłasktk 

Się: i i  za należność skarbową, podług przysądze­
nia Rządzącego Senatu na byłym administratorze 
starostwa M iadziolskiego, w powiecie wileyskimt 
obywatelu Ignacym Szklenniku. za  wyrąbanie iasSt 
do uzyskania w ogóle rubli assyg. 64s kop. r  tj-i, 
naznaczono przedać z publicznego targu, otrzym a­
ną prZet tegoż Szklehnika, za  wyrokiem sądu ta -  
inatorsko-Exdywizor. z  majątku Lucyna, w po­
wiecie tvileyskim położonego, zmarłego W incent 
tego Szklennika, czę^i ziemi, zawierającą w so­
bie tr z y  cZwierci włoki z włościanami dusz pici męs­
k ie j 3 0 żeńskich 3, prócz jednpy będącej w zbie­
gach, z  okazaniem rocznego dochodu rubli sr. 8; a. 
zatć;n życzący nabydź wspomnioną ziemię i w ło­
ścian, zechcą przybydź do tego gubernialnego 
rządu na terminy: pierwszy dnia 2 7 ,  drugi 28, 
następującego mca jun ii, a trzeci ostateczny od  
dnia wydrukowania i ogłoszenia w wiadomościach 
publicznych 1 Kuryerze Litewskim , gdzie ono po- 
in iey  nastąpi. Zaprzybycipm Łyctących, okaza­
ne im będzie w Rządzie opisanie przedojącego się 
majątku i  wariatki do targów. Dnia 2,5 maja 
»8at roku. Sekretarz F. Arcimowicx.

D o m  do p r  z a d a n i a .
5. Kamienica sukcessofow Grudziń­

skich na ulicy Sawicz pod Bakśztą N. 84  
jest do pfzedania. Ktoby- zyczył nabyć, 
taa się zgłosić do JP. Kustry, mieszkają­
cego w  domu własnym za wileńską bra­
mą, ałbo udać się do zawiadowcy po* 
m ienioney kamieńicy.

O zgubionym obliga.
3. N iżey piszący fię świadom będąć o wydanym 

przez O jca mego Augustyna Słońskiego przed kil­
kunastu laty obligu na eter. zł- 3o Katarzynie 
Szeptyckiey, i łe  z takowego obligu nic nie należy, 
W czerń j e j  własne kwity z opłaty u mnie zn a j­
duj ącę się są powodem: oprócz czego , gdy tylko 
Wieść dochodzi, łe  JPan Bonifacy GraiewicF, po­
dobno w po wie tie rosieńskim przehywajaćy, nabył 
erblig pomieniony i jąć się zamierza prze zysków, 
dla tego więc, dopiero ogłaszam, i i  oblig, chociaż 
niepowróconym został, lecz za onym nic nie nale­
ży , w czyjebykolwiek zatym ręce przeszedł zawsze 

'o wydobycie ćbligu, gdzieby się znajdował, środki 
przedsięweirńą się pozyskania. Józef Słoński.

Takowe ogłoszenie Redakcja Kurycra Ł ih  
rnoże umieścić w gazemę. Prezydent Grodt. W i­
leński Adam Dnuksza.

Sądy Exdywizorslia. \
S Sąd Taxatonko-Exdywizorski. spełniając pra­

widła dekretu remissyinego Sądu Aiem. Wilkom. 
W r. 1816 mca julii 5 dnia zakroczonego wszystkich 
pretensorow i kredytorów IVJPanów Michała i Jó­
zefy z Bułharynow Lipskich Rotm. Wilkom, odda­
jących folwark W atunće w pcie Wilkom, sytuowany 
na satysfakcją^ swych wierzycieli zawiadamia , ża 
dnia i 5 juiii teraŁn. bitgącego roku sprawę konkur­
sową w mieście Wiłkomierzu na sessyach poobiednich 
Sądzącą się niezawodnie do namowy wżiąść przed­
siębierze i ammis^yą na niestawających zapisze, gdy­
by przeto kogo to interesować może iakocTe posta­
nowienie do wiadomości doszło , przez trzykro tn i  
awizacyą Kur. Lit. ogłasza. Dat 1821 mca maia 2 ^  
dnia. Leopold Komorowski Ziem. Wilkom, i E x -  
dywizorski Sędzia, Konstanty z Woldu Ale jer. Ziem* 
Wilkom Sędzia, Justyn Piotuch Grodz Wilkom* i 
E xdyw , Sędzią, Regent Felix Stankiewicz,
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Wilno dnia 22 czerwca t8z> roku,.

O B Ł f l B A E H I E .

M, UJjijioeb. h o n n  2 ą h x  1821 zo ą u .

B ł  noc^kącmBiń noBejthimi rocnoąHna 
IbiaBHOKOManąyiomaro 1-10 A patieio, Mh- 
meH^aHmcniBO o h o ii  oGujiB.iflemt., W H a  
nocmaBKy npoBiaHma h  Ha HiiKoniopbrjeb 
nyHKmaxt o a c a , a Bu ,4 iiHa6yprŁ h aa- 
repHOń co.iOMbi Gy/yrnu npoircxo^mub 
rnoprH b u  Ka3eHHbixi> IIa^aina^b inhxi. 
caMbixb TyGepHió, rąk b o m c h u  pacno„lo_
JKCHbl, HMCHHO : KypAaHflCKOM,
C K o ń , B h ^ c h c k o m  , M h h c k o h  , H p o c j i a c -  
ckoh , Bjia^biMHpcKOń , Bnme6cKoii, Cmo- 
jieH C K O ń, K a^ iy iK C K oń , M o r m ie B C K o ń , xI e p -  

HHrOIiCKOH, IIcnO B C K O ń l i  B oyiblH C K O li , n o  
OCOGoMy COCmOHHilO BU H l i x t  X ^ ’feGHblX'b
npoMbic^oBb, Ha nompeGnocmb lykaaro ro- 
4 a , ra. e. cb nepBaro PeHBapa 1822 rio
l - e  TeHEapa 1825 ro4a; b ł  BopoHeatcKoii 
me , TaMGoBCKoił, EKamepHHocąaBcuóH, 
IIojiinaBCKOH , CU0604CK0 - yKpaiiHCKoił, 
TyyibCKOM, Pfl3aHCKOH, OpAOBCKOli h  K yp- 
cKoii, nocnićtBKH orpaHHUHBaiomca na Bpe- 
m h  cb i - r o I ’eiiBapH no l - e  ABrycma 1822  
ro ą ą , nr. e . Ha ceMb M/tcapoBb, npHJvih- 
u a a , nnio b ł  EBamepHHOc^iaBCRoń Ka- 
3eHHOń H an am i Gyąyrnu nponcxo4Hnib 
inopra Ha nocrnaBKy npoBiaHiua 11 b ł  ua- 
c i h h  TaBpmiecKon TyGepniH.

CpoKH ToproBb Ha3naLiaiomcH m anim u
o6pa30Mb:

1-ro Pa3pB4a moprij GeHma6pH 28. 29 
n 5 o; nepemop>KKH OKmaGpa 5 , 4 n 
6 ,  b u  ryGcpnuiXb ł  BopoH^atcAoii, Taai- 
G o b c k o h  . EBamepHHocaaBCKoń h  uacniH 
TaBpHH^CKOH , rio3IIiaiU IU)Ii H C.I0604CKO- 
yKpaHHCKOH.

2-ro Paapuąa m o p m : Ourmi6pfl i 5 , 17 
n 18-ro; nepem opiim n OmnnGpa 1 9 , 20 
M 2 1 , Bb ryGcpHiax'b: iivp.njn^ci;oi“i, A.11- 
(jx/iaĤ CKOH , liCBOBCKOM , Ty l̂bCKOM , P h -  
3aHCKoń , Op30BCKGH , K ypeK oń, Ka îy>K- 
ckom, Caio^encKOH , Hpoc.iancKoń , B.ia-
4HMHpCKOM n BoAblHCI-.Oń,

5 -ro PaapHąa m opra: IIoB6pn 1, 2 n 
5 ; nepemopa?Kii IIonGpa 4 , 7 u 8-ro Bb 
r y G e p H ia x b  : R h a c h o k o m  , M h h c k o h  ,  B11- 

m e G c K o n , M ofh a o b c k o h  i i  RepHuroBCKoń.

H a cin cpoK/i BbisbiBaromca iKe.iaioupe 
Kb mopraMb cu aauonHbiMH 3ajiora»H, b o  
yB aaienie no m E c b h i io h  liocmaBKii iipuria- 
coBb, Ha cen  pa3b Bum im yio uacrrib npo- 
mHBb n oąp aąa , a na o6ecne'ieH ie 3a/iani_ 
KOBb 00060 KpoMt oGipecniBeHHbixb omb 

14BopaHcniBa nocmaBOKb, k o m  oćm aiom ca

O B W I E S Z C Z E N I E .
\

M. Szkło w. Dnia 2 junii 1821 roku,

Na skutek ' rozkazu J W .  G łó w n o d o ­
wodzącego »szą Armią,  Intendencya tey-  
że Armii ogłasza, iź na dostawę p r o ­
wian tu  i w niektórych punktach owsa, 
a do Dyneburga i słomy obózowey, bę­
dą odbywać się targi w Izbach Skarbo­
wych tych  Guberniy, gdzie woyska roz­
łożone, a mianowicie: Kurlandzkiey  In-  
f landzkiey ,  W ileńskiey, M iń sk ie y , ' J a -  
rosławskiey , W łodz im iersk iey , W i t e b -  
skiey , Smoleńskiey , K a iuźk iey ,  Mohi- 
lewskiey , Czernihowskiey , Pskowskiey 
i W ołyńsk iey ,  podług osobnego stanu 
w nich zbożowego p rzem ys łu , na po­
trzebę  całego r o k u ,  to jest:  od dnia 1 
jariuaryi 1822 do dnia 1 januaryi  182? 
roku ;  w guberniach zaś W oronezk iey , 
Tambowskiey, Ekaterynosławskiey, Poł- 
tawskiey. S łobodzko-Ukraińskiey, T u l -  
skiey^ Razańskiey, Orłowskiey, i K u r -  
skiey, dostawki ograniczaią się na czas 
od dnia 1 januaryi  do dnia 1 augusta 
1822 r o k u ,  to jest:  na  siedm miesięcy, 
uw aźa iąc ,  iź w Izbie Skarbowey E k a ­
terynosławskiey,  będą odbywać się ta rg i  
na dostawę p row ian tu  i na część gu b e r ­
ni i Tauryckiey .

T e rm in y  targów nnznaczaią się tak im  
sposobem :

Igo rozkładu t a r g i :  dnia 28,, 29 1 5o 
septembra ; przetargi  dnia 5, 4 i 5 okto- 
b ra ,  w’ guberniach:  Woronezkiey ,  T a m ­
bowskiey , Ekaterynosławskiey i części 
T a u r y c k ie y ,  Pułtawskiey i Ślobodzko- 
Ukraińskiey ,

ligo,  Rozkładu t a r g i ,  dnia i 5 , 17 i 
18 ó k to b ra ,  prze targ i  dnia 19, 20 i 2 1 
oktobra , w g u b e rn ia ch :  K urlandzkiey ,  
Iuflandzkiey, Pskowskiey, Tulskiey, R a ­
zańskiey, Ofłowskiey, Kurskioy,  Kału-  
skiey. Smoleńskiey, Jarosławskiey,  W ło-  
dzimirskiey i Wołyńskiey.

I l lg o ,  Rozkładu targ i :  dnia 1 , 2 i 5 
now em bra ;  prze targ i  dnia 4 , 7 i 8 ao- 
wembra  , w g u be rn iach :  W i ł e ń s k ie y , 
Mińsk i e y , W i teb sk ie y ,  Mohilewskiey i 
Czernihowskiey.

Na te t e rm iny  wzywaią się życzący 
na targi z prawnemi ewikcyami,  w pro- 
porcyi miesięczney dostawki żywmości, 
na ten raz  w cz.ęści piątey całego pod- 
radu  , a na zabezpieczenie zadatków u-  
dzie lnie ,  prócz ogólnych od Szlachty doj 
s ta rczcu ,  k tóre  pozostaią na samey u-
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wa ©ąHOMH ąoBhpin. BfeflOMocmH o nompe-
ó h o c h i h  b b  K ajK floń  r y f i e p H in  G y ą y n ib  p a -
3 0 c^ iaH B i B b  K a 3 e H H b iH  I l a ^ a m b i  B b  C B oe
B p e M fl H nyGTIHHHO B b  O H blX b O IT IK pbim bl,
B U lŁ c n it  C b IIO flpo6H bIM H  KOHflHUlflMH H
npoH H M H  npaB H JiaM H  H a  o c u o B a n iH  k o h x b  
^OJUKHbi n p o H c x o f lH m b  n o c m a B K H , r ą b  
B n p oH C M b  n p o m H B b  n p e łR H a r o  H e c ą łb ia u o  

HHKaKHXb nepeM^Hb.
/

UoĄAunuoe jto ^ J in ca /b :

reHepaAb-ŁlHraeHAaHmb i- i i  Aparin
Fpa^fc C aum n.

fności. W iad o m o ść  o ilości po t rz eb n ey  
d o k a ź d e y  G u b e r n i i ,  będzie posłana do 
Izb Skarb o w y ch  w swoim czasie i p u ­
bl icznie  w  n ich  o d k ry ta  . r a z e m  z w y-  
sczególnionetni kondycyam i  i dalszemi 
p r a w i d ł a m i , na mocy k tó rych  p o w inny  
bvdź w ykonane  dostawy,  w k tó rych  z r e ­
sztą  , w  p o ró w n an iu  do d ą w n i r y s z y o h , 
n ie  zrobiono żadnych  odmian.

N a  oryg ina le  podpisa ł'.

J e n e r a ł -Intendent  xszey Armii ,
H r a b i a  S an ti.


